Protokół z posiedzenia Komisji Oświaty, Kultury, Sportu i Spraw Społecznych
Rady Gminy Suchy Las
z dnia 24.03.2021 roku.
Porządek posiedzenia:
1. Otwarcie posiedzenia.
1. Powitanie przybyłych na posiedzenie Komisji.
2. Stwierdzenie ważności posiedzenia Komisji.
3. Zatwierdzenie porządku obrad.
4. Przyjęcie protokołu z dnia 24.02.2021 roku.
5. Omówienie projektów uchwał przygotowanych na najbliższą sesję rady gminy.
6. Spotkanie z Gminną Radą Sportu.
7. Sprawy bieżące.
8. Wolne głosy i wnioski.
9. Zakończenie posiedzenia.

Ad. 1 – 4.
Przewodnicząca J. Radzięda otworzyła posiedzenie Komisji, powitała członków Komisji, gości oraz stwierdził prawomocność posiedzenia na podstawie zaobserwowanej obecności na posiedzeniu zdalnym. 

Ad. 5.
Protokół z dnia 24.02.2021 roku został przyjęty jednogłośnie.
Ad. 6.
· Projekt uchwały w sprawie ustalenia zasad wynajmowania lokali wchodzących w skład mieszkaniowego zasobu Gminy Suchy Las.
[bookmark: _Hlk68353492]Dyrektor OPS S. Malendowska – projekt uchwały, który został Państwu przedstawiony dotyczy ustalenia zasad wynajmowania lokali wchodzących w skład mieszkaniowego zasobu Gminy Suchy Las. My taką uchwałę mamy już podjętą. Ostatnia była z 2010 roku. Musi być teraz zmieniona, a czas mamy do kwietnia. Zmieniła się ustawa o ochronie praw lokatorów. Wszystko to, co obejmuje ta ustawa musi być wpisana w tę naszą uchwałę. Zmian jest kilka. Pojawiła się różnica w nazewnictwie. W tej chwili operujemy takim nazewnictwem jak najem socjalny, wcześniej mówiliśmy o lokalach socjalnych oraz najem na czas nieoznaczony, to dawne mieszkania socjalne. Kolejna różnica, to taka, że od momentu wejścia w życie tej ustawy od kwietnia 2019 roku wszystkie umowy zawarte na czas nieoznaczony będą podlegały weryfikacji. Przy OPS jest komisja mieszkaniowa, czyli wszystkie nowe wnioski osób, które chcą się ubiegać o lokal socjalny, takie wnioski składały do OPS i komisja weryfikuje te wnioski. Nigdy jeszcze nie weryfikowaliśmy lokali już przyznanych, tych komunalnych. Od kwietnia jest taki obowiązek. Weryfikacja będzie miała miejsce nie częściej jednak niż co 2,5 roku. Kolejna zmiana, to kryteria w wysokości dochodu gospodarstwa domowego, które kwalifikują do jednej umowy najmy, albo do drugiej. W poprzedniej uchwale te kryteria były dość wysokie, czyli korzystne dla osób, które ubiegały się o takie lokale. Po długich dyskusjach postanowiliśmy je uszczelnić i w niewielkim procencie ok. 20% te kryteria zostały zmniejszone. Naliczane są one od podstawy najniższej emerytury. Uznaliśmy, że rozsądnym będzie zmniejszenie kryteriów. Czwarta zmiana, to nowość. Została wprowadzona konieczność określenia zasad jakie musi mieć lokal dla osób niepełnosprawnych. W rozdziale VIII dość delikatnie określiliśmy te warunki, żeby na przyszłość zarządcom nie sparzać zbyt wielkich kłopotów. Są to standardowe warunki i myślę, że są one dość dobrze rozpisane. Piątą zmianą jest całkowite wykreślenie rozdziału, który dotyczył dofinansowywania do kosztów czynszu najmu. Były to dopłaty w wysokości 700 zł, które zakwalifikowane były już na listach do lokali mieszkalnych socjalnych i komunalnych. Osoby miały taką możliwość, że gdy wynajmowały mieszkanie na wolnym rynku, to gmina dopłacała im taką kwotę do tego wynajmu. Rozdział został wykreślony, bo nie ma w tej chwili żadnych podstaw prawnych. Ta możliwość wynajmu na wolnym rynku nadal istnieje, ale na innych zasadach. Umowy takie będą zawierane przez urząd gminy. 
Radny M. Bajer – dziękuję Pani za wprowadzenie. My tutaj jakby w swoich uwagach do uchwały mamy trzy teksty: I - program gospodarowania mieszkaniowym zasobem gminy, II – program zagospodarowania zasobem gminy – uzasadnienie, III - zasady wynajmowania lokali. 
Przewodnicząca J. Radzięda – jesteśmy w uchwale w sprawie zasad wynajmowania lokali. 
[bookmark: _Hlk68353729]Dyrektor OPS S. Malendowska – na początku mówiłam, że moja wypowiedź dotyczy projekt uchwały, dotyczącego ustalenia zasad wynajmowania lokali wchodzących w skład mieszkaniowego zasobu Gminy Suchy Las.
Radny M. Bajer – skłaniam się ku temu by w spierać rodziny mało zamożne i żeby te zmiany nie spowodowały, że będziemy mieć bardzo małą ilość lokatorów, którzy z tego zwyczajnie korzystają. Mam nadzieję, że jest to również brane pod uwagę. 
Dyrektor OPS S. Malendowska – oczywiście. Absolutnie ta uchwała nie ma żadnej zasadności, żeby działać na niekorzyść osób, które chciałyby się ubiegać o taką formę wsparcia. Muszę powiedzieć, że listy oczekujących nie są duże w tej chwili. Mamy w tym roku wpisanych 7 osób/rodzin na najem socjalny. Uważam, że to jest naprawdę nie wiele. 
Radny G. Słowiński – pozwolę sobie po komisji zadzwonić w sprawie jednej z rodzin i poruszyć ich sytuację. 
Radny Z. Hącia – bardzo fajny ten program, tylko przeraża mnie jedna rzecz. Jeżeli my mamy w 2025 roku mieć 14 mieszkań, to jak to zaspokoi nasze potrzeby? Czy w ogóle w gminie myślimy o czymś takim jak budownictwo komunalne? Przecież są jakieś programy rządowe. Jeżeli w ten sposób to będziemy traktować to znaczy, że gmina nasza jest tylko dla ludzi bogatych. Wynajem mieszkania kosztuje w tej chwili  2,5 – 3 tys. zł to znaczy, że jedna osoba musi pracować tylko na wynajem mieszkania. Będzie płacił do śmierci i nigdy nie zostanie właścicielem tego mieszkania. Czy nie ma możliwości, tak jak w innych gminach, rozwijać to mieszkalnictwo komunalne? Trzeba pamiętać o tych również, którzy uczciwie pracują, nie są żadną patologią, a nie mają możliwości wynajęcia mieszkania, bo to przerasta ich możliwości. Uważam, że w tę stronę także powinniśmy spojrzeć. Odbiegając od spraw mieszkaniowych, to chciałbym jeszcze o jedno zapytać. Chodzi o kwestię wparcia psychologicznego ludzi, którzy w tej chwili są w covidzie, a szczególnie młodzieży. Jeśli macie Państwo okazję to w tej chwili obserwować, to jest teraz tragedia. Ten covid, oby jak najszybciej się skończył, wymaga terapii psychologicznej. Komputer, telefon i nic więcej. Wszystkie powiązania społeczne gdzieś uciekają. Prosiłbym, żeby nad tą sprawą się pochylić, może jakąś komisję na ten temat zorganizować. Mam nadzieję, że psychologowie z OPS także tę sprawę dostrzegają. 
Dyrektor OPS S. Malendowska – to tej ostatniej części Pana wypowiedzi, to absolutnie się zgadzam. Dzisiaj sami nie wiemy jakie będą skutki tej tragedii, która wszystkich nas dotyka. Z tymi skutkami będziemy musieli się zmierzyć i pomyśleć jak je rozwiązać. Chciałabym sprostować jedną rzecz. Ja nie kreuje polityki mieszkaniowej w tej gminie. Nie jest to moja kompetencja. Moją odpowiedzialnością jest weryfikacja wniosków osób, które składają je w OPS i całe procedowanie. Ta uchwała dotyczy mnie w tej części, natomiast wieloletni program i to, jak dalej ma ta polityka mieszkaniowa wyglądać, to jest uchwała urzędu i kwestia tego, kto sporządził tę uchwałę i się pod nią podpisuje. Chciałabym wyrazić również swoje zdanie w temacie, czy jest sens budowania. Na ten moment nie ma takiej potrzeby budowania. Na tę chwilę jest tylko 7 osób/rodzin. Można w ten sposób, w który w tej chwili to zapewniamy, są to rozwiązania, które wyczerpują tę listę. Nie wiem jak będzie za 5, czy 10 lat. Trudno to przewidzieć, ale na ten moment takiej potrzeby nie ma. To jest tylko moje zdanie. 
Przewodnicząca J. Radzięda – Panie Zbigniewie, co do budowania mieszkań komunalnych, to na jednaj z sesji podchodziliśmy do tematu jakiś rok temu. Wtedy urząd podszedł do tego od trochę złej strony, bo byliśmy postawieni prawie przed faktem dokonanym. Prezes Świerkowski miał już teraz, natychmiast podpisać dokumenty kredytowe, żeby skorzystać z jakiegoś programu. Jeżeli urząd wróci z jakąś sensowną propozycją, to rada może się nad tym pochylić. Też uważam i podzielam pogląd pani dyrektor, że nie potrzebujemy całego bloku komunalnego. Uważam, że lepszym rozwiązaniem jest ewentualnie kupowanie mieszkań w różnych częściach gminy. Z jednej strony fajnie brzmi: postawić blok komunalny, ale z drugiej od razu pojawia się sprzeciw mieszańców, którzy byliby sąsiadami, którzy nie chcą mieć takiego sąsiedztwa. To nie jest prosty temat. Jeżeli jesteśmy w stanie zapewnić te mieszkania tym zasobem, który już mamy, albo skupować mieszkania rozsiane po całej gminie, to uważam, że to jest lepsze wyjście.
Dyrektor OPS S. Malendowska – też tak uważam. Mamy przykład budynków, które są i socjalne i komunalne i po kilkuletnich doświadczeniach wiemy, że to nie jest najlepsze rozwiązanie. Ci lokatorzy nie czują się tak dobrze jak myśleliśmy, że będą się czuli. Nie mają takiego komfortu mieszkania, jaki mieliby mieszkając w normalnych budynkach. 
Radny Z. Hącia - tu nie chodzi o to, żeby stwarzać mieszkania tylko dla rodzin patologicznych. Wtedy wiadomo, że ten bunt społeczny się pojawi. Chodzi o to, że mamy cały szereg rodzin, które siedzą na tzw. kupie. Są to często rodziny trzypokoleniowe bez szans na kupno mieszkania. Chodzi o to, żeby tym, którzy uczciwie pracują, a na zakup mieszania ich stać, stworzyć taką możliwość mieszkania komunalnego. O takich mieszkańcach nie należy zapominać. Czy są gorszymi obywatelami gminy? Oni płacą podatki, bo od ich zarobków jest pobierany podatek. W tym sensie się wypowiadam. Mam trochę doświadczenia i widzę jak to wygląda. Jeśli przyjdzie małżeństwo nauczycielskie i będzie chciało tu zamieszkać. To gdzie ono zamieszka? 
Przewodnicząca J. Radzięda – to jest rozmowa typu: chciałabym jeździć maybachem, ale mnie na niego nie stać. Niestety rynek weryfikuje pewne rzeczy. Jeżeli ktoś chce się sprowadzić do gminy Suchy Las, ale go na to nie stać, to niestety. To jest brutalna rzeczywistość.
Radny Z. Hącia - to niech mieszka w namiocie.
Przewodnicząca J. Radzięda - nie musi mieszkać w namiocie. Może mieszkać np. pod Obornikami, gdzie są dużo tańsze grunty. Może kupić mieszkanie w Poznaniu, które często jest tańsze od mieszkania w Suchym Lesie. 
Dyrektor OPS S. Malendowska – myślę, że w tym kierunku patrzymy również i staramy się znaleźć takie rozwiązania, które spełniają oczekiwania wszystkich. Nie wszystkim da się pomóc. Świata nie zbawimy, ale szukamy rozwiązań. 
Radna I. Koźlicka – wspomniała Pani, że w tej chwili na liście mamy 7 osób. Rozumiem, że są to już osoby zweryfikowane, które się kwalifikują? 
[bookmark: _Hlk68362928]Dyrektor OPS S. Malendowska – tak.
Radna I. Koźlicka – natomiast w prognozie tak naprawdę my jesteśmy w stanie zaspokoić tę potrzebę dopiero w 2025 roku. Prognozujecie Państwo, że co roku dokupione będą po dwa mieszkania. Czy ja to dobrze interpretuję? 
Dyrektor OPS S. Malendowska – trudno mi się odnieść do tego, ponieważ ja nie jestem autorem tamtej uchwały. Nie wykluczone, że tak jest. Ktoś, kto jest zakwalifikowany na dany rok, on nie koniecznie na drugi rok zwróci się do nas z takim wnioskiem. Mamy przykład, że na przestrzeni wielu lat, że tych osób, które na początku się zapisywały i były kwalifikowane do tych lokali w tej chwili już nie ma. Potrzeby mieszkaniowe mają już zaspokojone. To jest płynne. To nie jest stałe siedem i co rok dopisują się nowe osoby. Ludzie np. wyprowadzają się z naszej gminy, poprawia się ich sytuacja, stać ich na to, żeby kupić mieszkanie. 
Radna I. Koźlicka – rozumiem, że można to jedynie prognozować wyciągając wnioski z przeszłości i obserwując trendy.
Dyrektor OPS S. Malendowska – myślę, że tak. 
Radna I. Koźlicka – a czy jest problem z opłatą za czynsz i jak duże są to kwoty?
Dyrektor OPS S. Malendowska – nie mam orientacji dokładnie, bo to też nie jest moje zadanie. Wiem natomiast, że są zaległości pomimo tego, że można zwrócić się do OPS o dodatek do czynszu. W budynkach, które są w zasobach gminy i przy lokalach socjalnych, to pracownicy socjalni tego pilnują. Proszę pamiętać, że tam opłaty za czynsze są o połowę niższe niż normalnie. 
Radny M. Bajer – też jestem za tym, żeby lokale gminne się znajdowały, ale musimy sobie zdawać sprawę, że tego też są koszty. Jeżeli weźmiemy kredyt i wybudujemy 10 mieszkań, to ci lokatorzy muszą ten kredyt w ratach spłacać. Generalnie koszty utrzymania mieszkania są drogie. Kto dysponuje mieszkaniem zdaje sobie z tego sprawę. Nie jest to sprawa łatwa. Jasne, że dobrze byłoby, żeby tych mieszkań było więcej. Uważam, że taki zakup punktowy jest najlepszym wyjściem. 
Radny R. Rozwadowski – rozdział VII, § 14 może już to wyjaśnia, ale mam pytanie. W przypadku stwierdzenia braku przesłanek do zawarcia umowy najmu z osobami, które pozostały w lokalu opuszczonym przez najemcę (np. umiera), a reszta rodziny nie spełnia wymogów, to co wtedy? 
Dyrektor OPS S. Malendowska – sprawa tutaj nie jest taka jednoznaczna. Każdy, kto nie mam zaspokojonych potrzeb mieszkaniowych i próg dochodowy ma odpowiedni, to ma prawo ubiegać się o lokal, najem socjalny. Wcale nie jest powiedziane, że osoby nie będą się do tego kwalifikowały. To wcale nie jest oczywista sprawa. Jeśli właściciel uzna, że te osoby nie mają żadnego prawa i powinny lokal opuścić, to też nie dzieje się to bez ich zgody. Jeśli nie wyrażą zgody, tak naprawdę jedyną drogą jest droga sądowa i tylko wyrok sądowy może nakazać opuszczenie mieszkania. Sprawa i tak wraca z powrotem do gminy, bo wyrok może być różny. Może być taki, że to sąd przyzna najem socjalny, bądź lokal tymczasowy. 
Radny R. Rozwadowski – co jaki czasookres można wystąpić o zmniejszenie czynszu?  
Dyrektor OPS S. Malendowska – są dodatki mieszkaniowe o które można zwracać się do OPS, ale można się też do urzędu zwrócić się o zmniejszenie czynszu. Jest kilka możliwości, żeby pomóc tym osobom, które nie są w stanie tego czynszu opłacić. Jest wiele rozwiązań, które można znaleźć.
Radny R. Banaszak – mam pytanie pod kątem tej listy siedmiu osób. Czy ona dotyczy zarówno lokali, które wchodzą w skład zasobów mieszkaniowych gminy jak i lokali wynajmowanych i podnajmowanych, czy to jest z jednej miski? Czy osobno jest rozpatrywana kwestia tych lokali wynajmowanych od innych właścicieli i podnajmowanych osobom spoza listy, czy z tej listy, która jest?
Dyrektor OPS S. Malendowska – mówimy ciągle o mieszkaniach z zasobu gminy, natomiast podnajem u osób prywatnych jeśli dotyczy osób z naszej gminy, to one i tak najpierw muszą być zakwalifikowane na naszej liście. Te 7 rodzin z listy, to dla nich szuka się różnych rozwiązań. Jeżeli są wolne lokale, to oczywiście można umieścić ich w tym lokalu. Jeśli tych lokali nie ma, to można podnająć od prywatnego właściciela takie mieszkanie. Wtedy gmina podpisuje umowę z właścicielem. Kwestia dopłaty do tego czynszu, czyli jakby czynsz opłaca osoba, która się tam znajduje. Oprócz tej siódemki, są jeszcze wyroki sądowe. Na dzień dzisiejszy przyznanie lokalu socjalnego z wyroku sądu jest bodajże 14. Chodzi o to, że te osoby z wyroków mają tak samo możliwość wynajęcia mieszkania na wolnym rynku, czyli podnajmowania. Bardzo często część tych osób mieszka w Biedrusku i dalej zajmują te lokale w których mieszkały wcześniej. Za to, że oni tam mieszkają, gmina pokrywa – płaci tzw. odszkodowanie do właścicieli budynków. W związku z tym te wyroki są wieloletnie i myślę, że wcześniej, czy później trzeba byłoby się pokusić o to, żeby je zweryfikować. Trudno mi powiedzieć ile tak naprawdę z tej listy na dzień dzisiejszy jest osób, które wymagają umieszczenia w jakimkolwiek lokalu.  
Radny R. Banaszak – na chwilę obecną wynajmowanych lokali od innych właścicieli mamy 15. W prognozie na 31.12.2021 panujemy już 19. Dodając mieszkania z zasobu mieszkaniowego gminy i planowany wynajem od innych właścicieli patrząc na rok 2021, to wychodzi 45 lokali. Nie jest tak źle, Pani Zbyszku. Będę zwolennikiem tego, że lepiej jest wynająć, niż wybudować cały blok i go utrzymywać. 
Projekt uchwały został zaopiniowany pozytywnie jednogłośnie. 
· Projekt uchwały sprawie programu gospodarowania mieszkaniowym zasobem Gminy Suchy Las na lata 2021 – 2025.
Przewodnicząca J. Radzięda – czy pani dyrektor pozostanie z nami przy programie gospodarowania?
Dyrektor OPS S. Malendowska – mogę zostać i wyrazić swoją opinię. Jak mówiłam wcześniej nie jestem autorem tego projektu. 
Radny R. Rozwadowski – patrząc na ilość lokali, to na ul. Poziomkowej w Suchym Lesie są dwa. To są dwa mieszkania, czy dom o powierzchni 98 m2 jako całość?
Dyrektor OPS K. Malendowska – z tego co się orientuję, to są dwa mieszkania. 
Radna J. Pągowska – czy pani dyrektor będzie nam w stanie odpowiedzieć w temacie rozdziału VI – zasady polityki czynszowej? W p. 1, § 10 mamy informację, że stawkę bazową czynszu za 1m2 ustala wójt gminy Suchy Las. W § 11 mamy informację, że stawka czynszu za najem socjalny nie może być wyższa niż połowa stawki najniższego czynszu obowiązującego w mieszkaniowym zasobie gminy. Czy Pani wie jaka jest ta najniższa stawka czynszu? 
Dyrektor OPS S. Malendowska - najniższa? Trudno mi powiedzieć. Przy lokalach socjalnych jest to ok. 50% kwoty, która jest normalnie przy opłacie za lokale komunalne. 
Radna J. Pągowska – zastanawia mnie to, że jeżeli ktoś jest zainteresowany podnajęciem swojego mieszkania i złoży taką ofertę do urzędu gminy, to jaki czynsz gmina jest w stanie zaoferować właścicielowi lokalu. 
[bookmark: _Hlk68452572]Dyrektor OPS S. Malendowska - właścicielowi gmina płaci pełną kwotę, a zobowiązuje osobę, która tam mieszka do płacenia czynszu. Wcześniej zajmował się tym OPS – jeśli stała opłata wynosiła np. 1200 zł, to dopłata z OPS wynosiła 700 zł. Pozostała należność opłacały osoby, które mieszkały w lokalu. Teraz będzie tak jak to obecnie reguluje ustawa – teraz gmina płaci 1200 zł właścicielowi lokalu, a osoby będą płaciły należny czynsz. Kwotowo wychodzi to samo. 
Radny R. Rozwadowski – czy jeżeli gmina wynajmuje lokal do dalszego podnajmu, to staramy się te lokale jakoś weryfikować pod względem technicznym, czy bierzemy mówiąc kolokwialnie wszystko? Czy są jakieś kryteria do spełnienia?
Dyrektor OPS S. Malendowska – na pewno jest to sprawdzane i weryfikowane. Nie ja się tym zajmuje, ale na pewno tak jest. 
Radna I. Koźlicka – generalnie w § 18 są zapisy, których rozwinięcie byłoby interesujące, natomiast już jakby wiadomo, że Pani dyrektor pewnie nie jest w stanie nam przybliżyć bo są to założenia, które maja na celu poprawę i racjonalizację wykorzystania tego zasobu mieszkaniowego. Z tych punktów wynika, że problem zaległości czynszowych istnieje i jednym z pomysłów jest wprowadzenie programu odpracowywania. Rozumiem, że szczegółów nie poznamy w tej chwili. Nie wiemy na czym on polega. Podobnie jak pozyskiwanie pozabudżetowych środków finansowych. Wiemy na czym to polega i jakiego typu są to źródła? 
Dyrektor OPS S. Malendowska – o źródłach mi niestety nie wiadomo. Wiem o pomyśle, że te zaległości które są można było odpracować i myślę, że jest to bardzo dobry pomysł. Szczegółów też jeszcze nie znam. 
Przewodnicząca J. Radzięda – mam propozycję, żebyśmy jeszcze dzisiaj nie opiniowali tego projektu, a jutro na sesji dopytali w szczególności o rozdział X i o kwestie związane z poszerzaniem zasobu gminy. 
· Projekt uchwały w sprawie zwolnienia z opłaty za korzystanie z zezwoleń na sprzedaż napojów alkoholowych przeznaczonych do spożycia w miejscu sprzedaży za rok 2021 przedsiębiorców prowadzących punkty sprzedaży na terenie Gminy Suchy Las i zwrotu części tej opłaty.
Przewodnicząca J. Radzięda – Joanno, czy Twoja komisja opiniowała ten projekt?
Radna J. Pągowska – tak.
Przewodnicząca J. Radzięda - czy Pani dyrektor z punktu widzenia komisji AA dwa, trzy słowa o całej procedurze i o tym jak w tym roku wyglądamy z problemami alkoholowymi i z zezwoleniami? 
Dyrektor OPS S. Malendowska – jako komisja opiniujemy dalej wszystkie punkty sprzedaży, które się pojawiają. Środki są w budżecie zaplanowane, natomiast co nam przyniesie pandemia, to trudno mi powiedzieć. Mamy ograniczone możliwości w części dotyczącej uzależnionych. Wiedzą Państwo, że ośrodek funkcjonuje i działa. Staramy się działać tak, żeby chronić i siebie i pracowników i osoby, które przychodzą. Nie wie jak będzie dalej. Trudno mi powiedzieć. Co do tej części uchwały o którą Pani pyta, to trudno mi powiedzieć, bo nawet nie wiedziałam, że taki projekt uchwały został przygotowany. 
Przewodnicząca J. Radzięda – ten projekt uchwały będzie pewnie miał jakiś wpływ na fundusz korkowy. 
Dyrektor OPS S. Malendowska - puki co, środków nam nie brakuje z uwagi na to, że szkoły są nieczynne, cały nasz program profilaktyczny i jego realizacja jest pod znakiem zapytania. Staramy się jak możemy, żeby program w miarę sensownie spożytkować. Nawet jeśli będą te zwolnienia i budżet będzie mniejszy, to nic nikomu się nie stanie. 
Ad. 7.
[bookmark: _Hlk68458347]Przewodnicząca J. Radzięda – przechodzimy teraz do spotkania z nowo wybraną radą sportu gminy Suchy Las. Jeśli jestem dobrze poinformowana, to przewodniczącym rady jest pan Mirosław, tak? 
Przewodniczący GRS M. Rewers – tak, zgadza się. 
Przewodnicząca J. Radzięda – chciałabym zapytać o waszą rolę w kontekście przyznawania sportowych nagród wójta gminy. Od kilku lat pojawiał się pomysł, żeby w jakiś inny sposób podejść do nagradzania sportów zespołowych. Wiem, że od niedawna jesteście w radzie sportu. Czy już zdążyliście nad tym tematem pochylić? Macie już jakieś pomysły? Czy na razie pozostaje po staremu?
[bookmark: _Hlk68459146]Przewodniczący GRS M. Rewers – na razie pozostaje po staremu. Mamy teraz w radzie dwóch przedstawicieli gier zespołowych, więc może będzie łatwiej ruszyć ten temat. Do regulaminu jak najbardziej możemy usiąść. Główni zainteresowani są faktycznie teraz w radzie.
[bookmark: _Hlk68459825]Członek GRS M. Rembicki – mamy trzech przedstawicieli gier zespołowych. 
Przewodnicząca J. Radzięda – głównymi zainteresowanymi to są chyba dzieciaki które trenują, a nie przedstawiciele stowarzyszeń. 
Przewodniczący GRS M. Rewers - tak, ale ich przedstawiciele maja prawo, tzn. jest im łatwiej w tym kierunku działać. Zostałem powołany do tej rady z klucza: przedstawiciel szkoły i z mojej perspektywy chciałbym, na razie to tylko w gminie ruszyłem, czy nie wprowadzić podczas wręczania nagród gminnych rankingu szkół. Wiele zawodów odbywa się, gdzie rywalizujemy wewnątrz gminnie o udział w zawodach powiatowych i w związku z tym po stworzeniu regulaminu takich nagród chciałbym to przeprowadzić, żeby szkoły też były nagradzane w jakiś sposób. Długi czas nie było takiej możliwości z jednego powodu, szkoła była jedna bardzo duża. Teraz szkoły liczebnością się wyrównują i ta ocena może być bardziej obiektywna. 
Członek GRS M. Rembicki – pozwoliłem sobie po konsultacji z P. Drygasem na podstawie naszego stowarzyszenia zrobić analizę porównawczą. Chodzi głównie o nagrody, nie o stypendia, bo wiadomo, że te bardziej kwalifikują się dla sportów indywidualnych. Chodzi o regulamin dotyczący nagród za osiągniecia sportowe. Zrobiłem analizę porównawczą za co sportowcy ze sportów indywidualnych dostają nagrody. Moim zdaniem idzie to jakoś implementować na sporty zespołowe. Musielibyśmy spokojnie o tym porozmawiać na forum naszej rady sportu. Sporty zespołowe też są klasyfikowane w różnych ligach. Ligi są tylko ligami. Dopiero przy starszych rocznikach są rozrywki na poziomie centralnym. Na niższych kategoriach wiekowych takich rozgrywek nie ma i tutaj wymierne są tylko i wyłącznie osiągniecia tzw. ligowe, czyli pozycja w tabeli na koniec sezonu. Pozwoliłem sobie zrobić taką analizę, bo akurat w piłce nożnej pod auspicjami WZPN lub PZPN (w starczych kategoriach) tych lig w niektórych kategoriach są nawet cztery poziomy. Jest z czego wybierać jeżeli chodzi o nagradzanie naprawdę tych naprawdę najlepszych. Piotr mi tłumaczył, ze w przypadku koszykówki dziecięcej wygląda to trochę inaczej. Tam jest bardziej skomplikowany system eliminacji. Bardzo lakoniczny zapis w regulaminie w postaci sprzętu sportowego, tak jak powiedziała pani przewodnicząca, mało zadawala beneficjentów, czyli dzieci. Ze sprzętu sportowego paradoksalnie bardziej zadowolone są kluby, a nie dzieci, czy ich rodzice którzy ponoszą największy wysiłek logistyczny i finansowy. Myślę, że bylibyśmy w stanie wypracować jakiś projekt modyfikacji regulaminu pod względem gier zespołowych, który pozwoliłby uhonorować wysiłek zawodników i trenerów.
Radny M. Jankowiak – całkowicie nie zgadzam się z tym, co mówi Mariusz. W tej chwili piłka nożna dla dzieci idzie w tym kierunku, żeby rozgrywki sportowe były bez wyników, żeby nie było presji na wyniki. Sport ma być zabawą i uśmiechem, a nie faworyzowaniem dzieciaków, które się rodzą z iskrą i darem bożym jeśli chodzi o piłkę nożną i umiejętności piłkarskie. W tej chwili dzieci z roczników 2012 – 2015 mają grać w piłkę i się nią bawić. Ciężko w tej chwili wskazywać dzieci, które mają być nagradzane. Gdy byłem w GRS osiem lat temu, to zawsze się starałem, żeby kluby były wspierane. To jest bardzo słuszna droga, żeby wspierać kluby, a nie indywidualne jednostki. Takie jest moje zdanie. 
Członek GRS M. Rembicki – dobrze Macieju, że poruszyłeś ten temat. Przeanalizowałem sobie regulamin i te nagrody o których ja myślę dotyczyłyby kategorii wiekowych od U11 w górę, czyli roczniki 2010 i starsze. Tak jak jest to dla sportów indywidualnych. Rozgrywki od U11 są już klasyfikowane jako tzw. ligowe. Tak jest też w koszykówce. Jeśli się mylę Piotrze, to mnie popraw.
Członek GRS P. Drygas – tak też jest w koszykówce jeśli chodzi o rozgrywki ligowe. Pytanie, czy tak nagradzać, czy nie, to jest sprawa odrębnej dyskusji i myślę, że trzeba tutaj wypracować sobie jakieś stanowisko. Na pewno kwestia wyniku nie jest tutaj najważniejsza. Zgadzam się z tym, co powiedział Maciej Jankowiak i pewnie Mariusz być może też chciał to powiedzieć. Kwestia gier zespołowych jest w tej chwili w Polsce inaczej prowadzona. Myślę, że GRS powinna mieć dużo szersze zadania na ten moment. O tym pewnie później. 
Radny Z. Hącia – bardzo się cieszę, że GRS się uformowała. Uważam, że w tej chwili jednak nie jest moment na to, żeby dyskutować jak przyznawać nagrody. Chciałbym wiedzieć jakie kierunki działania GRS obrała, a nie dyskutować nad jednym tematem pół godziny. Druga rzecz, to to, ze można przygotować jakiś projekt i już z gotowym przyjść na posiedzenie komisji i wówczas możemy go przedyskutować. W tej chwili ta dyskusja nie ma sensu. Uważam, że GRS powinna się zainteresować dostępnością do możliwości uprawiania sportu na terenie gminy. Ja mogę powiedzieć o Chludowie, bo jestem radnym z Chludowa i tutaj mieszkam. Teren pod boisko, który znajduje się przy ul. Tysiąclecia w Chludowie, tam były bramki i zostały wycięte, często jest tam teraz jakiś tłuczeń składowany. To boisko jest nam potrzebne. Często nasza młodzież nie ma gdzie grać w piłkę. Boisko, które znajduje się na plebanii w każdej chwili może zostać zamknięte. Boisko przy szkole wymaga generalnego remontu. Zostało wybudowane w 2001 roku ze sztuczną trawą. Są w budżecie pieniądze 200 tys. zł na budowę bieżni, ale jeśli chce się to boisko wyremontować, to tej bieżni nie można teraz budować. Doszliśmy z wójtem do porozumienia, że może najpierw lepiej zrobić kompleksowy plan remontu, a w następnym roku remont. Dziwię się, że z tego boiska nauczyciele w-f korzystają. O to boisko komisja oświaty występuje już prawie od 5 lat. Kluby są ważne, ważne jest przyznawanie nagród, ale popatrzymy realnie na miejsca, gdzie ten sport można uprawiać. 
Radny M. Jankowiak – Panie Zbyszku, absolutnie się Panem zgadzam, natomiast uważam, że powinniśmy rozmawiać już na temat podsumowania tego roku nad którym będzie pracowała GRS. Przedstawiajmy nasz punkt widzenia, żeby GRS na ten temat dyskutowała. Niech GRS dyskutuje i stworzy dobre warunki dla drużyn zespołowych. Chciałbym podsumować to, co powiedziałem na temat sportów zespołowych. My organizujemy w Poznaniu największą ligę dla dzieciaków. Bierze w niej udział ok. 1000 dzieci. Są dzieci z Chludowa, Biedruska, Golęczewa, Suchego Lasu. Od wiosny tego roku nie będzie w ogóle wyników. Będą nagrody za uczestnictwo, za zabawę i za chęć uprawiania sportu.
Członek GRS P. Drygas – chciałbym poinformować Pana Zbigniewa, że my jako klub od co najmniej trzech lat nie dbamy tylko o nasz klub, ale o wszystkie dzieci z terenu gminy. Może się Pan uśmiechać, ale proszę zapytać obecną tutaj panią dyrektor GOS jak mocno włączyliśmy się w temat oświetlenia i remontu boiska GOS przy SP1 i jak mocno na to naciskamy. Jak mocno włączyliśmy się w budowanie kolejnych boisk na terenie gminy. Jak aktywnie współpracujemy ze szkołami SP1 i SP2. Pan Mirosław może to potwierdzić. To nie jest tak, że kluby dbają tylko i wyłącznie o siebie. Na każdym zebraniu osiedlowym klub ma swojego przedstawiciela i dyskutuje z mieszkańcami i próbuje wspierać radę osiedla. Dyskutujemy do której boiska powinny być otwarte, bo mieszkańcy sobie nie życzą, żeby boiska do piłki nożnej i koszykówki były otwarte (ciekawostka dla Pana zapewne), bo stukanie piłki im przeszkadza. Zależy nam głównie na tym, żeby dzieci mogły się rozwijać na terenach ogólnodostępnych na terenie gminy i wspieramy w tym rady osiedli. Temat nagród nie został wywołany przez nas. To temat, który GRS został zlecony.
Radny Z. Hącia – ja Państwa rozumiem. Chodzi mi o to, że gmina to nie tylko Suchy Las, Złotniki, Złotkowo i Golęczewo, ale także takie Chludowo znajdujące się na końcu gminy. 
Członek GRS P. Drygas – jest jeszcze Biedrusko i w zeszłym tygodniu rozmawialiśmy z panią dyrektor szkoły, żeby bardzo mocno włączyć Biedrusko w działania gminy. Chcemy wesprzeć dyrekcję, ponieważ w obecnej sytuacji tylko dzieci posiadające licencję polskich związków sportowych mogą uprawiać jakikolwiek sport. 
Dyrektor GOS K. Kustoń – chciałabym podsumować to, co powiedział pan Zbyszek i pan Piotr. W ostatnim tygodniu omawialiśmy temat boiska w Chludowie, bo są możliwości dofinansowania modernizacji. Jest to bardzo duże zadanie. Teren należy wyrównać i przygotować. Myślę, że nie jest to temat na ten rok. Wnioski można składać do 31 marca. Myślę, że nie uda nam się to w tym roku, bo w tym roku trzeba byłoby przede wszystkim zrobić projekt. To należy do referatu komunalnego. Jest to obiekt gminny. W tym roku zostanie na pewno zrobiony projekt, bo to jest podstawa. O tym rozmawiałam z wice wójtem i z referatem komunalnym. O to opiniowałam, że to jest pierwsza inwestycja sportu w gminie, która musi być dokonana. Nie zgodzę się tylko z tym, że nie możemy remontować bieżni, bo na to mamy przyznane środki z urzędu marszałkowskiego i mamy projekt. W tej chwili jesteśmy na etapie przygotowania przetargu. Ta inwestycja będzie w tym roku realizowana. Jeśli chodzi o to, co mówi pan Piotr, to faktycznie Basket dba o to, żeby ta dostępność była dla wszystkich. W tym roku będzie remont boiska do koszykówki przy boisku GOS z włączeniem w to oświetlenia. 
Radny Z. Hącia – no ale jeżeli tam ma być generalny remont tego boiska, to będzie trzeba wjechać ciężkim sprzętem. Jeżeli w tej chwili będzie się budowało tam bieżnię, to za chwilę ta bieżnia zostanie zmaltretowana.  
Dyrektor GOS K. Kustoń – to przepraszam. Ja mówię o bieżni przy boisku w Suchym Lesie, a Pan pewnie o boisku w Chludowie. To są dwa różne tematy Wiem, że ta inwestycja została wstrzymana, bo to będzie robione kompleksowo – bieżnia i boisko. 
Radny Z. Hącia – dziękuję za informację.
Radny G. Słowiński – czy planowane jest doświetlenie boiska do koszykówki ze sztuczną nawierzchnią przy ul. Miłej w Złotnikach? Ono jest ogólnodostępne i niestety mieliśmy tam w zeszłym roku kilka aktów wandalizmu przez nasze miejscowe dzieciaki. Zostało to utemperowane, ale chcielibyśmy, żeby to w jakiś sposób było tam doświetlone.  
Dyrektor GOS K. Kustoń – taki wniosek należy złożyć do referatu komunalnego, bo to boisko nie jest w naszym zarządzie. 
Członek GRS M. Rembicki – odpowiadając na uwagi pana Zbyszka i pozostałych osób, to chciałbym powiedzieć, że my wszyscy jako przedstawiciele sportów zespołowych podpisujemy się rękami i nogami pod boiskiem w Chludowie. To ma służyć temu, żeby odciążyć już przeciążone boiska w Suchym Lesie, Złotnikach i Biedrusku. Wszyscy wiemy, że boisko w Golęczewie i w Złotkowie oraz trawiaste w Suchym Lesie nie mają oświetlenia. Ograniczona jest możliwość korzystania. W naszych stowarzyszeniach jest naprawdę dużo dzieci z Chludowa. W roczniku mojego syna jest kilku chłopaków z Chludowa. My zdajemy sobie sprawę, że w Chludowie naprawdę nie ma gdzie trenować. Tak jak to było powiedziane wcześniej, GRS została powołana głównie jednak do przyznawania nagród i to wynika z przepisów gminnych. Owszem my będziemy chcieli bardziej wpłynąć opiniotwórczo na działalność inwestycyjną gminy i nadawanie kierunków, bo o to prosił nas wójt na pierwszym naszym spotkaniu. Oczywiście, tak jak mówił Piotr, nie możemy też zapomnieć o Biedrusku. Pojawiają się środki z których warto skorzystać. Przyglądałem się programom budowania boisk i balonowania boisk. 
Radny R. Banaszak – chciałbym podziękować GRS, że każda wypowiedź, którą tutaj słyszę podnosi na duchu, bo za każdym razem Biedrusko jest wymieniane. Dziękuję. Liczę również na to, że nie tylko w słowach, ale również w czynach. 
Przewodnicząca J. Radzięda – przynajmniej pod kątem sportowym nie będziecie kolonią. 
Radny M. Jankowiak – chciałbym uzupełnić wypowiedź Mariusza, że strasznie ubolewam, że w Biedrusku boiska nie ma. Cieszę się, że powstają boiska dla Basketu i szczerze kibicuję Piotrowi, żeby Basket się rozwijał. Jeżeli chodzi o boisko dla Biedruska, to jest temat bardzo ciężki, bo Biedrusko się rozrasta. Mam nadzieję, że na to też znajdziemy złoty środek. 
Członek GRS P. Drygas - boisko nie powstaje, a jest remontowane. Wykorzystując moją i Państwa obecność tutaj, GRS i to co nas może połączyć w pewien sposób, to prognozowany przyrost masy ciała dzieci w szkołach podstawowych po roku pandemii, to 10 – 15% minimum. Skutki psychiczne i socjalne związane z zamknięciem dzieci w domach, niewątpliwie są tragedią dla wielu rodzin. 80% dzieci potwornie ucierpiało w tym systemie. Obawiam się, że 50% dzieci nie jest zaangażowanych w jakikolwiek sport. Mi osobiście bardzo będzie zależało na współpracy z Państwa komisją i całą radą gminy, aby wypracować w najbliższych miesiącach na najbliższy rok budżetowy takie rozwiązania, które umożliwią stowarzyszeniom sportowym do maksymalnej ilości organizowania imprez sportowych o charakterze masowym, żeby w jak największym stopniu zachęcić dzieci i dorosłych do zwiększenia swojej aktywności ruchowej wykorzystując wszystkie możliwe miejsca na terenie gminy. Chciałbym, żebyśmy jako GRS, a nie przedstawiciele poszczególnych stowarzyszeń, wspólnie z dyrektorami wszystkich szkół podstawowych wypracowali chociażby np. system rozgrywek sportowych między szkołami. Apeluję, żebyśmy wspólnie zainteresowali urząd wejściem w tego typu rozwiązania.
Przewodnicząca J. Radzięda – jeżeli chodzi o skutki covidu i odczucia młodzieży, to jednym z pierwszych zadań, które postawiła sobie Młodzieżowa Rada Gminy będzie przygotowanie diagnozy społecznej przeprowadzonej w każdej z naszych gminnych szkół tak, żebyśmy się dowiedzieli od młodzieży tego czego im najbardziej brakuje, za czym najbardziej tęsknią w tym okresie pandemicznym. Zobaczymy co z tego wyjdzie. Na pewno będziemy chcieli w pełni tu współpracować z panią dyrektor GOS S. Malendowską, bo nie wyobrażam sobie, żebyśmy sobie poradzili bez wsparcia OPS. Podejrzewam, że z tej diagnozy wyjdą też sprawy związane z ruchem. 
Radny R. Rozwadowski – jak się patrzy na tą nową GRS i na poprzednią w której był Maciej Jankowiak, to aż serce cieszy, bo to są sami sportowcy, którzy działają w drużynowych i indywidualnych sportach. Podpisuje się pod każdą waszą decyzją obiema rękoma. Ludziom przeszkadza odgłos odbijającej się piłki, czy kółek na pumptrackach. Może i to przeszkadza, ale buduje formę i zdrowie psychiczne. Jestem za tym, żeby jak najwięcej takich obiektów powstawało. Jestem za tym, żeby pomóc naszym dzieciom i nowej GRS. Jestem członkiem komisji, której zadaniem jest również zajmowanie się sportem i w moim życiu sport jest bardzo ważny. Będę walczył o to, żeby wam pomagać. 
Członek GRS M. Rembicki – dodając do wypowiedzi Piotra, to faktycznie dzieciaki przychodząc na treningi psychicznie się wyżywają. Patrzenie kilka godzin w ekran monitora, to nie jest nic miłego. Poza przyrostem masy ciała czekają nas jeszcze okulary. Zauważalny jest trend radykalnego pogarszania się wzroku. Przez to dzieci dostają tzw. warunkową możliwość uprawiania sportu – jeśli chodzi o trenowanie w stowarzyszeniu Suchary Suchy Las. Nie chcę nawet mówić o dzieciach, które z domu nie wychodzą. Nie stwarzając odpowiedniej infrastruktury jeszcze bardziej pogłębiamy negatywne skutki covidu. Podpowiedzenie władzom gminy, co będzie właściwe od strony młodzieży, tak jak mówiła Joasia, to bardzo dobry kierunek. Nie możemy zapominać również o naszych zwykłych mieszkańcach, który też chcą się poruszać - np. siłownie zewnętrzne.
Ad. 8.
Radny Z. Hącia – koniecznie musimy się spotkać się na komisji w kwietniu i porozmawiać o egzaminie ósmoklasisty. Wiadomo jak szkoły teraz pracują. Pani Joasiu, jak mówiłem, że są problemy, to mówiła Pani, że zapyta się w szkołach jak to wygląda jeśli chodzi dodatkowe zajęcia konsultacyjne. W poniedziałek poszedłem do dyrektora, żeby się dowiedzieć i okazuje się, że młodzież nie jest w ogóle zainteresowana. Zgłosiło się do tej pory dwóch uczniów na konsultacje. Podjąć trzeba jakieś działania, żeby ich zainteresować i przygotować należycie do egzaminu. Żeby nie było potem problemów, że gmina Suchy Las, czy ta, czy inna szkoła kręcie się w ogonie. Wierzę, że uda nam się wypracować taką sytuację, żeby dzieci były właściwie przygotowane do egzaminu. 
Przewodnicząca J. Radzięda – zapisuję sobie na początku kwietnia komisję z dyrektorami i z panem wójtem, a pod koniec miesiąca planowana komisję z panią dyrektor OPS. Z ogłoszeń, to w piątek mamy pierwsze posiedzenie MRG w trybie zdalnym. Zachęcam Państwa do wzięcia udziału.
Radny M. Bajer – chciałbym poruszyć to, co powiedział pan Zbigniew. To jest istotna sprawa – egzamin ósmoklasisty, ale my możemy radzić, natomiast nie będzie chęci ze strony samych zainteresowanych, uczniów i ich rodziców, to nie ma rady. Oni sami muszą chcieć. Jeśli się spotkamy na początku kwietnia, to faktycznie można jeszcze pewne rzeczy wyćwiczyć i wytrenować.
Członek GRS P. Drygas – chciałbym zgłosić wniosek. Okres wakacji, to czas organizowania półkolonii, kolonii i obozów. Jeszcze nie wiemy jakie będą obostrzenia. Koszty organizowania tych form spędzania czasu będą jeszcze wyższe niż w zeszłym roku. Zarobki rodziców i dochody mieszkańców gminy niewątpliwie spadły. Widzimy to jako stowarzyszenie po płatnościach. Proszę pomyśleć, czy już dziś nie byłoby warto zastanowić się wspólnie z urzędem gminy nad sposobem dofinansowania półkolonii, kolonii, obozów i wdrożyć taki plan/program, który pozwoli nie stowarzyszeniom i organizatorom zarobić, a wesprzeć młodzież i dzieci tak, żeby nie musiały pozostawać w domach. Taki wolny wniosek.
Przewodnicząca J. Radzięda – zanotowałam wniosek.
Radny Z. Hącia – uważam, że Marian ma rację. Pamiętam jak przygotowywał ósmoklasistów, czy gimnazjalistów do egzaminu. Robi to bardzo dobrze. Uważam, że szkoły również mają środki motywacyjne. Nie tylko na rodziców zrzucać. Szkołom podstawowym też zależy, żeby młodzież dostała się do porządnych szkół.
Ad. 9 - 10.
Na tym posiedzenie komisji zakończono. 
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